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Szanownych Abonentów , o wczesne zapisyw anie się.', albowiem, tuMi rymu « u n ,  _____
p  turzy wybijać postanow ił, ja k a  po  obliczeniu  najdalej do dnia 6 Paźdż. roku 1842 Abonen­
tów, okaże sic hyc potrzebną. '■— Prenumerata kwartalna Z ip .  10, miesięczna Z ip .  4.

I k Y U k d a j s ł u o ś  s !  * a g s * a s s i e z n ® »

F R A N C Y  A.

Paryż  12 W rześnia .
Zdaje się źe rząd sau. będzie musiał podjąć 

s ię  budowania kolei żelaznych j przedsiębicrcy 
i towarzystwa bowiem ńfe okazują wielkiej j -  
choty do podobnych przedsięwzięć, .które im w e- 
dtug kosztorysów ze w zględu  na miejscowości 
nic zapewniają odpowiednich korzyści.. Jo u r­
nal des Debals robi w tej mierze obliczenia, 
które o g ro m n e  summy wykazują. Dodając do 
kolei żelaznych przez, izby uchwalonych jeduę 
jeszcze z Paryża do Bresl i. rachując kilometr 
na  4 0 0 ,0 0 0  fi*, okazuje się że uskutecznienie 
wszystkich robót kosztować będzie 1 ,800 mili­
onów franków. Aby opędzenie tych kosztów 
możebnem uczynić proponuje tell dziennik, ażeby 
wykończenie rzeczonego wielkiego Jzieła naoG 
lal roz łożyć ,  tym sposobem roczny wydatek 
wyrosiłby 60 milionów fr. Niech i tak będzie., 
ale zkąd wziąść te oO unlionow? Od trzyna­

stu lat nasze budżety okazują niedobór a rezer­
wowe fundusze umorzenia nie zdołają napełnić 
próżnego skarbu. Miuisterium zdaje się tq 
pojmować, i ztąd może poehodzą owe niepewno­
ści i odroczenia plan kolei żelaznych ciążące. 
Belgia i Niemcy gorliwie zakładają koleje żela­
zne i za kilka lat będą niemi te kraje jak  siat­
ką pokryte; gdy tymczasem u nas ciągle 's ię  j e ­
szcze narady odbywają.

Dnia  13 W rześnia.
X iążę Aunialc został mianowany , m a rsza ł­

kiem polowym i będzie zostawać pod zarządemjene 
raluego gubernatora Algieryi..

Z T u lo u u  piszą dnia P W rześnia: »W- trzech 
prowincyach r-ejeneyi afrykańskiej wielkie czy­
nią przygotowania do nowej wyprawy. Je n e ­
rał Bugtaud na czele 4 —5000 ludzi wyruszy 
ku wschodowi, przybędzie powtórnie Bebaus i 
żelazną bramę, w c e k  połączenia się z jenera­
łem- Negr/er. Idzie tu o podbicie mięuzy i3u- 
dzyą i Dżydżelą zamieszkałych pokoleń i óścią- 
gnienie haraczu od podbitych. W  Bonie-i w  
Pbilippeyille podobne wojsk poruszenie nastąpi. 
W ypraw a  rozpocznie się w  miesiącu. Pazdzier
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nlku. Jenerał Changarnier na czele czynnej 
kolumny z Blidah uda się do doliny. Szelif i 
zwiedzi różne miejsca prowincyi Tittery.*

. Znowu mówią a mianowaniu jenerała  Ba- 
geaud marszałkiem Francyi.

Przybył tu ajent od rządu hiszpańskiego w 
celu zaciągnienia pożyczki we Francyi lnb A n ­
glii ale wątpią o zawiązaniu układów w tej 
mierze; gdyż Madrycki bank San Fernando nie 
jjrzyjął w arunków chociaż były ze wszystkich 
najkorzystniejsze.

Dziś właśnie rok npłynął jak  podczas wcho­
du 17 pułku, lekkiej piechoty Quenisset w y k o ­
n a ł  zamach na życie xięcia Anmale. Dziś więc 
ja k o  w rocznicę ogłaszają dzienniki nńnisŁery- 
Jdne awans jego na marszałka polowego o czem mu 
ju ż  w obozie pod Compiegne doniesiono, gdzie 
swoim dowodził pułkiem. Nie wrócił on z nim 
do Courbvoie, ale się ndał w prosi, do Eu do 
swoich królewskich rodziców. Gdy tam z xię- 
ciem Nemours p rzybył,  królowa przyjęła ich 
ce  łzami radości i z najgłebszem rozczuleniem. 
X iążę Aumale uda się zląd wprost do Afryki,  
dla objęcia dowództwa w zamierzonej jesiennej 
wyprawie przeciw Abd-el-Kaderowi, X iążę N e ­
mours zaś obejmie komendę nad eskedrą w B rcst  
przygotowaną i popłynie do wysp antylskicb.

A N G L I A .
-• h

L ondyn  10 W rześnia .

O kręt »Bland» który d. 30  Czerwca opu­
ścił przylądek dobrej n a d z ie i , przy wiózł z tam- 
tąd  następująco wiadomi ścir »Na dniu 27  C zer­
w ca  otrzymano w  Cap Town bezimienną depe­
s z ę  z Port Natal przez Grahams Town nadószią., 
w  której donoszą że oddział wojska kapitana 
Smith w pień wycięto i że powstańcy opano- 
wali dwaszonery  Mazepę i Ludwikę żywnością 
n a  ładowane które w tamtejszej zatoce na kotwicy 
spoczywały; ba wiano się także aby statek » Coućh 
k tó ry  z małym oddziałem wojska z portu E l­
żbiety : w ypłynął ,  podobnego nie doznał losu. 
Dz.iennik »Sten* uważa wiadomości te za bar­
dzo prawdopodobne.

W czorajsza  gazeta nadworna ogłasza układ 
miedzy Portugalię i Anglią zaw arty  na mocy 
którego 126,500 f. s. pretensyi przyznano ty TU 
anglikom co się do wypędzenia Dun Miguela z 
Portugalii czj-nnie przyczynili. Należytość tę 
zaraz  w części w ypłacono , reszta zaś w sze­
ściomiesięcznych ratach nastąpi; w  tym celu 
ja k  już donieśliśmy, wystawiono wexle na skarb 
portugalskiego rządu , który zobowiązał s ip  u -  
aupęłnić tym gposolieni summę wspomnionych

pretensyi jeże lib y  przeznaczone fundusze m e  
wystarczały.

Gazety angielskie ciągle zapełniają swoje ko­
lumny opisami podróży królowej z xięciem Al­
brechtem do północnej Szkocyi ,  z fcąd lądem 
wrócić zamyślają.

D nia  13  W rześnia .
W edług ostatnich wiadomości ze Szkocyi 

królowa z Xięciem Albrechtem bawili jeszcze 
W Taymonlh Gastle u  margrabiego Breadalbane 
k tóry na ich przyjęcie niezmiernie kosztowne 
poczynił przygotowania; opowiadają że pokój 
sypialny co do przepychu nie ma sobie podo- ^  
bnego. Natłok aby widzieć ukochaną monar- 
chinię jes t  tak wielk i,  że sama kolej żelazna 
z Glasgowa w  kilku dn iach , przeszło 100,000 
ludzi przewiozła. Królowa ogląda zjawnem u- 
podobaniem miejsca w romansach W alte r  Scot­
ta opisanych , a X iąże Albrecht bawi się polo­
waniem. Dnia 19. Września dostojni goście 
wrócą do zaniku Windsor.

W edług dziennika <s.L*eds Times» liczba u- 
więzionych osób z powodu niespokojności w  o- 
kręgach fabrycznych przechodzi 2 ,000 . W  nie­
których okolicach nie miano ich nawet gdzie 
pomieścić. Aresztowania le i niejaka gotowość 
właścicieli fabryk podwyższenia robotnikom pła­
cy zrządziła to że wielu wróciło do zw ykłych 
zatrudnień i je s t  nadzieja że w krótćc wszyst­
k ie  pracownie znowu będą czynne.

Spory religijne w Szkocyi widocznie w z m a ­
gają się i grożą odszczepieństwem masy ludu od 
kościoła panującego, coby podobne ja k  w I r -  
landyi za sobą pociągnęło skutki. Dla tego k ró ­
lowa chcąc dać dowód neutralności nie była do­
tąd na żadnem- nabożeństwie podczas obecnego 
zwiedzania okolic górzystej północnej Szkocyi.

N I E M C Y .
F rahh fo rt n. M . 15 W rześn ia .

Xiąźę i Xiężna Metteroich b a w ą  teraz w ,  
Koblendz i przybędą tu w przyszłym tygodniu w 
powrocie do Wiednia. Tym  razem zjazd dy- \  
plomalów europejskich u kanclerza austryackie- 
go nie je s t  tak licznym ja k  w roku-»zeszłyni.

S  z  W  E C ¥  A  i N 0 R W E G I Ą.
Sztuko lin 12  W rześnia .

Wiadomości' z Ghrystyaoii donoszą że W er-  
gelauda wniosek aby żydom wolno było "  N or­
wegii bawić, sejm odrzuc i ł , pomimo źe 51 gło­
sów było za wnioskiem a tylko 43 przeciw nie­
m u; a to dla tego że projekt ten do-prawa po­
ciągnąłby za sobą zmianę W konsly lncyi,  4 
przyjęcie takowej wymaga |  głosów.



T U R C Y A.

K onstantynopol 31 Sierpnia.

• Zapowiedziane zmiany w  wyższej admini- 
stracyi wczoraj nastąpiły* Około godziny 9 r a ­
no nadmarszałek dworu Riza Basza udał się do 
pre/.esa wysokiej rady Rauw-Baszy i oświadczył 
m u ,  źe go sułtan mianował wielkim wezyrem. 
W  miejsce jego szwag 'er  sułtana Halil-Basza 
został prezesem. Izzcd-Mohamet-Basza jes t za­
tem od steru" rządu usunięty, którym przez 10 
burzliwych miesięcy zaszczyluie i śmiało k iero­
wał. Następca jego je s t  wprawdzie powszech­
nie lubionym ale słabym sta rcem , którego siły 
nie odpowiadają obecnemu położeniu Turcyi.

5  Z  W  A  J  C A R Y A.

Geneva 9 W rześnia  

Onegdaj z powodu obchodzenia rocznicy po­
kutnej «Jeune gęnevois« przyszło do wielkiego 
wzburzenia umysłów. Rada stanu ogłosiła pro- 
klainacyę w której zapowiada ścisłe śledztwo i 
przykładne ukaranie sprawców nicspokojności 
kościelnych, które wszystkich dobrze myślących 
smutkiem napełniły i przekonały zarazem że fa­
natyzm i oświecony lud zaślepić może.

S E R B I A .

Powszechna gazeta  L ipska p is z e : W  tej
chwili nadeszłe urzędowe wiadomości od austry- 
acko-serbskiej granicy donoszą źe wygnani radz- 
ey .stanu W uczycs i Petroniewich przed kilku 
miesiącami oczekiwaną rewolucyę do skutku przy­
wiedli. Wusczysz stanął na czele 12,000 pow­
stańców i udał się w  pochód ku Belgradowi. Gdy 
się o tern poruszeniu w Belgradzie dowiedziano, 
x iąźe Michał ze swojemi zwolennikami sch ro ­
nił się na austryacką stronę i ze wszystkiego 
ogołocony przybył we W torek d. 6 W rześnia 
do Semlina.

M o z i i t a l i o s e l *

PO K O W K A IM A .

Oszczercy i bomby zawsze kołują nim trafią 
i —  zniszczą.

Małe umysły są podobue do małych flaszek 
z ciasną szyją; im mniej w  nich je s t ,  tern w ię ­
cej szumu przy wylaniu!

Kobieta je s t  podobną do dużego dziecka, 
które zwykliśmy cackami bawić, pochwałami 
ukołysać, a obietnicami zwodzić.

Gracze to mają wspólne z ptakami źe dziś 
pawią się złotem forluuy, a ju tro  są oskubani;

Ś w ia t  jes t  zegarem: w agę jegostanowią pie­
niądze, a kobiety ruch.

Skąpiec ja k  kobieta przyjmuje z radością i 
rozkoszą, ale oddaje z boleścią i narzekaniem,

Młoda żona tak  się stosuje do starego m ęża  
ja k  tw ardy  orzech do tępego zęba.

Kobiety jak  ptaki odmieniają kilka razy  
przez dzień pierze. W  domu są szpakami, na 
przechadzce paw iam i, a w cztery oczy gołąb­
kami.

Człowiek jest balonem: sztuka kierow ania  
nim dotąd niewynalcżiona.

Myśli.
Kto niepotrzebuje człowieka musi być dzi­

kim zwierzem lub Bogiem.

Ludzie są osobliwym rodzajem ow iec ,  któ­
re sobie same wełnę s trzyżą.

Kto mówi źe jest biednym, w yznaje przed 
św iatem 'grzech śmiertelny.

Zli,ludzie lepiej się znają na sobie jak  dobrzy,

W izy ty  uprzykrzą się prędko ja k  deszcz je« 
żeli co dzień pada; ale który jes t  pożądanym', 
gdy się długo nie pojawi.
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PRZYJECHALI DO KRAKOWA.
Od dnia 20 do dnia Września.

Jego Cesarska W ysokos’ćX iązę L euchtenberg z dwo* 
-em, R rzew uski F ranciszek  ob ., Itubiczck Jakób ob , 
S ieradzka E lżbieta  ob K arczyna A nna, Kiewlicz Jó . 
zefa, Crzarneeki Teodor, Piątkowska E m ilia , Ja ro siń . 
sk i Jó ze f oh ., z Polski, —  Jżydki K onstanty ob.,M ie- 
szkowski W ojciecb, Ładnowski A lexandcr, W aldau  
A lexańder ob., Sobolewski M axyrailian o b ., z G a lic ji; — 
G ratkow ski J a n  ob ., G rabow ski h r ., M ublrad Jan , - 
% 1'russ".

Wy)ictiati % liraKnwa
*

K rauss Jó z e f ob,, Jankow ska I ia sy ld a  ob., S tan u 
wska K arolina ob ., W o lf  K arol. Zieliński Felix , Dru- 
goszewska Mąrya guw ernantka, Czechowska Pel gia, 
K uczew ski Teofil, do Polski, — Jego  Cesarska W y ­
sokość Xiążc Lcucbtcnberg z dworem, Spiawski J a a  
ub .. C zaban Tom asz, Zalewski A ntoni, Łaszowski 
E loryan ob , do G alieyi; — Kowalewska Franciszka 
ol>.. dc F russ.

D o n i e s i e n i e  . l l r z ę i l ą w e *

N ro 15,414,
D y rek cy a  P o l i-c y i.

Wolnego Niepodległego i  m iiie Neutralnego 
M iasta Krakowa i  jegoOkrągu.

Podaje do publicznej wiadomośei, iź w dołu 
3 i następnych Października r. b, w godzinach 
Łancellaryjnycb sprzedane zośtnną przez publi­
czną Iicytaeyą effekta w depozycie policyjnym 
znajdujące s”i0 których właściciel 3 pomimo trzeci) 
krotnego wezwania Dziennikami Rządowemi a 
mianowicie N. 56 i 57, 62  i 63, tudzież 76, 
77 ,  78 79 do odebrania takowych w D y re k c j i  
Policyi nie zgłosili się.

Kraków d. 12 W rześn ia ,  184.2 r.
D yre k to r  Policyi

W oL F A R T IT .

s(2r.) S-ekr. IJucillowicz.

L O T E R Y A  K R A J O W A .
W  1012 ' ciągnieniu d, 21 W r z e ś n ia  1842 ,r. 

w  przytomności osób od Rządu,  do tego wy- 
sn ac żonyeb ,  wyciągn ię te  z koła zostały na- 
s t epu jące  numera :

'  67, —  85. 8. —  27. — 89.
P rz y sz łe  c iągnienie  1013 przypada dnia 

28 Wsieśn ia .  1842 r . .

C E N Y  Z B O Z A
na targowicy publicznej w K ra k o w ie . w 3cH 

g a t u itkach pr a k tyko w ane.
Dnia 19 i 20 1, G atlnisu - 2. G AT LIN EK o G atunek

W rze śn ia 0(1 cło od cło od do
5842 roku. w z. z. S* Z. r;- z . tf* z.

l i r z .  Pszenicy. _ _ 20 15 21 — 15 24 18 —
„  Z y ta ............ — 15 14 20 14 24 — — — —-

Jęczmień. 13 ■ i? 15 12 10 12 15 — — 11 —

O w sa ,.... — 8 10 — — 7 20 — — !—
,,  G rochu... ... _ 15 — — —
„  Jag ieł .... 29 _ — — 27 __ — — — —.
, ,  R zepaku. — —■— __ — — — — — - —
,, T atark i.. —■ —. A-— — — ■ r~ — — — —. —

Konopi1 funt
"Wełny funt i 18 2 — — — .—■( — _

,, Ziem nia kó*w — — 3 22 — — : — — — — ' — . —

Centnar S iana — — 3 15 .— — 3 — — — 2 24
, ,  Słomy — 

Chmielu Czeskiego
— 3 
cent.

0 — 
wiecl. złp

2 ^0  
260.

■ ~ 2 6

.Spiry tusu  garniec z opłatą w 1 gatunku od zip. A 
gr. 10 do zip. 5 gr. —;. Okowity garniCc z oplutą w 
1- gatunku ou zip. 3 gr. 18 do złp . 4 gr. 6.

J.ij kurzych kopa złp. 2 :rr. — .
Masła garniec od. s?i>. mgr. 15 do zip. 7 . — 
B ro idźy  wanienka zip. 10 gr. — do zip. 15 gr. —  

Sporządzono w biórze Kom m issariątu Targowego, 
Kraków d. 20 W rześnia 1842  r.

Kommissarz Targowy,
IV. D obrzański. 
B urzyń sk i  Adj.

Doiijtesłćjftie.- prywatne.,
"jEMnM||M Kamienica- w ulicy Grodzkiej i - E  
'  ̂Er,isaii1f nonnej pod-Liczbą 120 stojąca jest
m m m k io  sprzedania z wolnej ręki,  ży czą­
cy sobie nabyć lakową zechce się zgłosić do w ła ­
ściciela w  niej na drug.iem piętrze mieszkają­
cego', lub do notaryusza Strzelbickiego p,od L,. 

przy ulicy Grodzkiej urzędującego, (2r)

W IN O WĘGIERSKIE s f a r e ' w butelkach, 
je s t  z wolnej ręki du sprzedania, bliższą wia 
domość o tern można powziąść w domu Nr.  220- 
przy ulicy franciszkańskiej sytuowanym na lero 
piętrze. , ,(~r -)'

r


